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Z powodu świ~ta Wszystk. Świętych 
wyjdzie następny numer w środę. 

, i W xar Zła 
II. 

Strajk r .Iny spalił na panewce nie liał tych re­
zultatów, j.ikich się sped:ziewali kłilmURiśc.:i! _j •dnak ht 
ich bynajmniej nie sparz:,łłil i pos;tan•m~1 ~la de­
dania sobie "'tuchy s1mrwadzić d<il ftoznama Jedne,• 
z s rtyf;h wodzów, esławienego "ptsła" _D~bala. J~z~ 
pn.yjaztl zapGwiadali już ini kil~akrot~1e, a!o ltył~ te 
tylke próbne baleny dla zmylenia _czu_1ng~c1, be,v1_em 
faktycznie D~bal nie Jilrzybywał, z1awlł się natow1.st 
na 1rm~cie Peznania w ubiv:gł~ niedzielę. 

Afisze zapowiadały, że będzie to "relaeyjay" wiu 
poselski, nic ltylo jednak bynaj~1miej pofił.ane, ktg ma 
mó ;,,ić. Za miejsce .we10 popisu l?iltral Dąltal ogród 
Czarneckie:• przy ul. Grunwaldzkiej prz!czc~ wy­
głaszał takie już wprost nieslyshane teorłe, Jawme po?­
żegał do buntu, do zdrady. państwowe], do obale~1~ 
•hecnego rządu i ustr•ju, "rwil z naszych uczuc 1 
świ~tości narod•wyGh, tak, że garstka młodzieży aka­
demickiej zareagowała w sp•sói stanowczy na tego 
rodzaju ·wywody, co spowodiwało atak ze _str~ny ko­
munistów do krwi jednego stwdenta. Niezbyt fer­
tunnie zachowała się w danym wypaalk:u p~licja, która 
miast bronić studentów rozpi:4zała ich. 

Strajk rolay i wystęJty D~bala tai; bezculne po­
winny zwr,i:ić specj_aln~ uwai• n~s~ych władz, a 
prze4ewszystkiem Se!mu, ktłry _musi s1~ z~ecy~•w8;ć 
na. ~mi,in~ odpo#itimił ustaw, d~JłiC~ .i:riozn1sć śc1guna 
tak niesłychanyih wprost szktdmk:6w 11awnycll wro111tT, 
jakitmi !I.il komuniści. Związ k Lud11wo-Naredowy w 
zrozumieniu tej k•niecznoaci z1łosit w t1m wz1h:d.J1ie 
specjalny wniosek w iprawie którego zai.i&1ra głos na 
odnośnej peakitmisji wic~miuister s,.,rawiedliweści !'· 
Rym wicz, który wynził się, że obecne ustawy daJą 
dostateczną gvu:rancję schrony przd cłest;ukcyj~ą 
r@botą kemunistów. Otóż z całą stan1wcztśc1ą nalezy 
stwier zić, że tak bynajmniej nie jest, a dowgdem 
ch~ciażły fakt, że jakiś najzwyklejszy płatny azent 
Lenina równoczsś•io niestety ,;poseł na Sejmu, k -
r::ystając niezwykle ro7~ci~gł f u nas prnwa niety­
kalności pts&lski&j ur:.sądp;a sobi wicoe, jeździ po oałej 
P!i>Isce 9 mia!!tl do miasta, siejąc z całym spokojem 
zarazę, uprawiając swą antypaństwową r~botę. Dalej 
cały szerer; koteaunistów iuptłnie jawnie się do tego 
przyznaje, chol!zi wśród nas bezkarnie mur~wiając po­
tajemne ~Olaszachty z •dwieeznymi wrogami Polski, 
starając s1~ na każdym kroku podkoIPać nasz awtorytit. 
A władze nie mogą na t9 skutecznie eneq,{icznie re­
aaować, iowiem niema w tym względzit, specjalnych 
w:taw upoważgiającyc~ je •• zdecydow1. ej akcji. 

załraałziecką sieć, chcąc w nią ometać nasz naród, a 
Berlin i Meskwa z piekielnym chichotem rad~ści sta­
rają !li~ db1ć c to, aby przez oka tej sieci nikt się 
nie mó:ł przedostał na zewnątrz, alily wszystko co 
pelskie :iginęło zdławione. 

Jednak nasz narólił jist tak zdrowy, posiada taką 
tężyznę moralną, że wszystkie te zamiary spełzają na 
niczem i roi:ywa en podstępną iieć jednym zawachem. 
'frzelia wszakże, al8y narod~wi przyszedł z pomocą 
Sejm i Rziji, al.y mu pomó:ł w tej walce, wzmocnił 
jegc siły, liowiem z przeciwnej strony nap•r i nakłalil 
pracy, eraz pieniędzy jest ich i.>lbrzymi. Trzeba tu 
przeciwstawić mu Z()rganizowaną siłę i trzeba dać 
pc1dstawę, moc prawną, aby watahy służalc(>w Lenina 
całk•wh1ie ebezwłatlnić, pokrzyżować Jollany Berlina. 
Pamicttaj~y o tern, że peki wróg jest jeszcze słaby, 
a my mamy siły niezażyte ławiej ltętizie g@ pokonać, 
łatwiej bśdzie utiaremgić całkowicie jege plany i nasz 
kr1j uwelnić od, tei~ •kro,aeio pesiewu zarazy. 

olityczne. 
- W Jka z kom•uizmem . .Arudtwana w Bara­

ta wiezach 4 plillicjant6w i ,ędziego śle■czege, eskar­
ionyeh o prop1gudę komuoistycuą. W'1łgóle władz• 
nasu w ciągi kilku •statnich dni rezpoc:zęly _Ra Kre­
tach ener~iezną walk<: z pr•pa1andą kemumstyi:Znlł, 
któr..\ stałlł się iilniejszil v.r&kwtck f,ltzyllycia cało10 
ueregu &1i;itator9w z róż■yeh atrrrn. 

- Poiyczkli an:iel1tka dl2 Polski. ,, Ne•e Freie 
k-resse" w Wiednir.t ,enosi, jak•by angielska Izb.n 
Qmin uchwaliła udziilić Polsce i Austrji kreiytu w 
wysokości .4 miljtmów funtiw sterlingów. Spesólił po­
d.tialu teg• kraiytu nie jest jeszcze zmany. W wie­
dG1ńskich k4'łacb fiunsswych przypuszczają, ie sa­
równo Polska jak i Austrja •trzymają p• dll'a miljony 
funt•w sterlin~ów. 

- Układ czesb-pelslti. Równocześnie z trakta­
tem handlowym zawrą Polska i Czechy traktat poli­
tyczny, którego przygetowanie jest obecnie w ttku. 
Pedstawą traktatu mają być postan@wieRia w sprawie: 
1) zachowanie o!!lustronnej ne.tralneś~i w sprawie na­
padu z trzeciej strony; 2) traktat w sprawie g}.)rony 
mniejszości nareaowych. 

- JAobilizacja małej enttaty. M tilizac.1ja C:zechg-
1łtw!\eji, J■&Hłavji '11,ywa się spekojnic: w salsiym 
ci 111. Wcztrmj zacz~ła wli.leilizować Rumunia. 

- Mobilizacja Rumu■ji. AmbasadtPr namufulti 
ozn~jmił wcnraj premjemawi ministrów Pasiaz«-wi ie 
rząd mm uńc;ki zari:ąd.1ił cxt.śei.-rr14 mobilizacje: w za­
th~dnioh pegrani~znych dl!partamcmtach Królestwa. 
Dotych"us ztniibi!izowano 6 dywizji piechoty i 2 dy­
wizje kawalerji. 

\ _ !~~aw~!a!~!:j~!!!!!~• Agencja 

I 
Dena donosi z Paryża, iż Ra~a Ambasadorów ustaliła 
jak& termin przeprowadzenia wszystkich zawartych w 
decyzji genewskiej przepisów ■zień 31. irudnia. 
Okupacja wojsk sprzymitrzonyoh ma trwać do tego 
właśnie terminu. 

- Rokowania fórnośląskie. W rokowaniach 
polsko-niemieckich w sprawie Górnego Sląska wy­
suwa si~ na czoło sprawa waluty. Rząd Polski stoi 
na stanowisku, iż bowi~zkiem Niemiec będzie do­
starczanie waluty niemieckiej. Drug14 ważflą sprawą 
jest kwestja ochrouy mniejszfi:lści narodowych. 

- Właściwa oce■a zabiegów niemieckich. Dzien­
niki fraocuskie omawiają mowę d-ra Wirtha, wygło­
sz0ną w Karlsruhe. 11 Temps" stwierdza, że dr. Wirth 
d~starczył w swoich oświaclczenich protestacyjnyczh 
przeciwko podziałowi Górneg6 ~ląska historycznego 
d@kumentu, iż Górny Sląsk miał pozostać ~ziedziczną 
częścią Niemiec i dał tem samem (ło zrozumienia, iż 
Niemcy zastrzeiły sabie pozór prawny do odzysk.mia 
Górnege Sląska. Należy sobie iaprzytomnić, oświad­
cza 11Temps", iż to gwałtowne prz~mówienie prze­
znaczone jest do przy~Qtowania następujących kroków: 
NJe~1cy będą żądały rewizji układu górnośl,łskiego. 
Będą twierdziły, że ich zdoln'1ść płatnicza została 
wskutek podział• G. Sląska zmniejszona. W „ftevue 
des aeux Mondes" idzie Poincare jeszcze dalej i o­
kreśla usiłewanie Niemiec jako chęć wywarcia wy­
muszenia. Wszystko zatem, isze Poincare, co Liga 
Narodów uczyniła celem ure~ulowanh1 sprawy górno­
śląskiej, uozyniła napr•żn•. Niemcy będą lialej pe­
dejmowały wszelkie wysiłki, aby wejść z powrotem w 

osiada1&ie utraconych obszarów. Należy sic: z tern 
liczyć w każ-iem J•lożeniu. 

Z całego świata„ 
*"' Ślub aaczehaika państwa. We wtorek 25-g~ 

października w kaplicy łazienkowskiej w Warszawie 
ks. kap,lan Tokarzewski !Hi>ło~osławił związ k mał­
żeń,ki między p. Olgą izczerbińską, a naczelnikiem 
pań1twa. 

** Wł1cławek. Moraerstwo rabu~kswe. Trzech 
bandytów napadł• w nocy w mieszkaniu restauratora 
Drzewiel.kiog;o i zamerdowali. go oraz żonę i .tziewięcio• 
letniero synka w straszny sp1sób, poczem ralmsie 
:.1rabewali mieszkanie i zbiegli z łupem. W sprawie 

'tej uwięziono dwie JtOdejrzane osoiy. 

** Lwów. Obywatelski czyn Stefana Bacienieg&. 
,Stefan Badeni oglas;za w „Słowie Polskiem" oQezwę 
do ziemiai'lstwa, w której podkreśla, że czynem bar­
dziej obywatelskim, nii czekać na wezwania płatnicze 
i wizytę urzędnika skarbowego ID~dzie złożyć natych­
aiast zalir.:zkę na daninę w kwocie jlOQ mkp. gd 
morga. Zaliczka ta - pisze p. Badeni - nie wy­
pełni jeszcze beczki państw•wej, ale stworzone IDędzie 
0110 dno, którego brakuje ri~tąd. P. Stofan Badeni 
złożył równocześnie do ka5y P. ft. K. P. tytułem u­
liczki 7 miljcmów marek. 

śd i bliska i daleka11 
Leszno, dnia 1. listopada 1921 r. 

Wszystk. Świętych. I pleni ten zdradliwy ~hwait, ,tarując !i~ zagłu­
szyć prawdziwy p1ryw patri.•trzm':1 i miłości Ojczyzny! 
I eto nad całą Polską rupma pa1,k komupizmu swą 

~~~~i~~łli/1~?:Jl~•~~· ~·;Bi~MI(\'~.:~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~· ~~·:o. • t':~"'C.~.~1ł[~. 
!tez taki kwiat - - ? 

rzedpłat41 ! 
Wschód Słońca o ggdz. 6 5~. Zachód o g0dz. 4,29. 
Wschód Księż. o godz. 7.55. Zach,a o godz. 5.15. 

Zaduszki. I Z dniiiej zas itreny - ~hce_my_ [dać im ~ieia~o lfO:mać 

Poświęcić jedtn dzień w roku wyłącznej czci i wspom­
nien_iom zmartych - to zwyczaj sta,ry . - sięgaj~cy jeszcze 
zam1e'.zchłych czasów. naszych pogansk1cli. ~o gdy nat

1
ttra 

obunuerałA .- 11kłada1ąc si~ na wieczny - z1mo_vry - ~e~ 
końca trwlJ~Cy spoczynek - pn::ypominali sobie ludzie ~ 
tych - którzt ~~yw~zy się cielts11ych siat ~woich - _szli 
w życie - gaz1es w1e~rne... Ci zaś - co p•rnsturah tu 
:- . na ,demi - uważa!I wędrew)cę i~h _Iłu zn\ na tamttn 
~wiat - za odpoczynek - nalezy się 1m - po znojnem 
1 peh1ern trudów życia. 

. Mniej więcej - w tej sbiej porze roku - praojco1!'ie 
nasi_-obchodzili uroczy,t~ść duz zmnrłych swych przodJ.::ow 
czyh vDzi~dów". Guślarz (huślar-ltoźlarz) ~rnwadził rro­
mad<; z _wioski na cmentarz i tam akładlłł ofiarę z k?zła .­
a lud wierny i pobożny przynosił «la. duszyczek - c1erp1ą­
cy~h . p~kutc; - pożywienie i napitek rozmaity . - cel~~ 
ulzema 1m w karach - które tułając się po ziemi ponos1h. 

Wywoływ~ne przez zaklęcia Guślarza dusze - opowia­
Gl~ły - czego _im_ trzeba - by ostatecznie Hzyshły szczęście 
w_1ekuiste po sm1erci, A Jud si~ modlił i karmił je - ale 
nie zawsze z po~yśh:iym wynikiem. Orzechy bowiem -
popełnione w zycm nie zawsze dozwalały - by mGJdlitwy 
ludzi i pokarmy dostarczone ukróciły kary naznaczone przez 
Boga. *) 

I dzisiaj p,oświ~camy - specjalnie jeden dzień dla dusz 
zmarłych- a dniem tym to Zaduszki. Dll,żymy na cl.llen­
!ar~ - składamy efiary - kwiaty - wieńce i płonące 
~w1atło na grobach naszych krewnych i znajomych - chcąc 
1m p'.zez to przynieść ulgę w cierpieniach ,___ złagodzić 
kary 1 wyprosić u Przedwiecznega dla nich zupełną szczęś­
liwość i zbawienie. 

*) K~o _cie~aw niechaj zaglądnie GO sławnego d~ieła 
Adama Mickiewicza p. t. vDziady11 - a dowie się z niego 
o całej tej uroczystości praojców naszych i o karach dusz 
. - wiele cieka\vych rzeczy. Dowie si~ też i o tern - że 
Jeszcze przed 100 laty na Litwie - lud tak silnie wierzył 
'!" łączność ziemian. i_ życiem pozagrobowem ~ iż - mimo 
zakazu suworego ks1ęzy - odbywano potajemnie te obrzędy 
-:- celem przyjęcia i pomocy duszom zmarłych - a cier­
()lących w czyścu. 

- żeśrt1y o nieb - tu na z1eo11 nie zap~mnich Jeszcze -
i at ich miłajemy do d11i11 dzisiejszcio - chociaż icla tu 
kołg nas nie ma i że jtami~ć ich życia i cKynów filia nas 
jest droia, 

I płotu, cmenttrze i r;roby junem światłem aże bur.za 
na niebie 11ię pojawia ... 

Tak jest ~o miastach talr: jeat i po ,nich. Al_c ~Il 
aroby upomniane - prarozrzucane 1dzieś tam p• św1«c1e 
dalekim - nld którymi nikt nic zapłacze - na które ni~ 
lnrii.te,r dziś nie przyniesie - tam na tych rozło1ach 1 
vyd11,iach i w górach - -:- po lu~cJt... A o tych r;rebaca 
należy nam pn:edewszystk1em pamiętać! . . . . . 

A grobów tych moc - po wszystkich kraiach 1 ziemiach 
- ~ełno ich. . . . . 
. A_ w oich spoczywają ~Ili! - wasi ~yn<~w1e 1 bracia 1 

OJcow1e -- co szli i walczyli ~ co kładlt się pokotem -
tam gdzieś - cicho - u.ieznani. -

_ Im zawdzięczamy - to - cośmy posiedli -: ! A wi~c 
o mch pomyślmy dziś - pomódlmy sic; za mch przede­
wszystkiem - prosząc Boga - o wie~zny spoczy_nek. Bo 
życie ich szare i znojne - obfite w trudy by~o _ 1 ran_y 
za kMre nikt - prócz Boga - nie wyna rodzi ich ~1gdy. 
A śmierć ich była nie pośród przyjaciół - otaczaiących 
loże umierającego - jen'ł wśród kul - huku armat -
błysków szrapneli i świstu jesknnej wichury - wśród orgii 
rozp~tanych żywiołów i _namii;tności ludz~ic~... . 

Cześć i chwała i wieczna podzięka 1 wieczne ,:,spom1-
nanie .. ! 

Bo!. Karpii1ski. 

Z cyklu: 

Jesień. Jui liście opadły z drzew. 
Mgła ś'lt'iat pokrywa. 
Ostry wiew 
wicner przynosi 
i tajemne słowa głosi 
że wszystko życia się zbywa. 
Smutne jesieni są dzieje. 
Smutna jest jesień i świat. 
Na grobach jeno sztuczny kwiat 
widnieje -

On 1:ie wi~dnieje -
bo me ma serca. 
~nne wypędził wickrów ton 
moe pościnał szron 
i mróz - m<ilrderca .. ! 

Dziś na mor;iły dążym - na cmentarz:e -
z -.rieńcami w dłeni - bo zwyczaj tale każe. 
Niesiemy :imarłym miłoliRe wspomnienia 
i mo6.litw słg,ra • !zczęście - zbawie•ie .. ! 
I lizia stajemy przy nich zadumani - , 
i dzii stajemy przy nich ze łzą w oku ... 
I cryste serca składamy im w dani -
,r ten dzień zadllszny - jedyny dzień w roku. 

Ojców - wy naszych ·- przeczyste duchy 
których z t~ ziemią kechaoą - szarą -
miłości świętej wiążą łańcuchy -
pojrzyjcie na nas i chociaż marą 
zjawcie się ~.a1:11 przed oczy . . . 
O! roz:armJ~le te zgniłe chusty -
co was krępuJą ... wynijdźcie w świat! 
1 błogosławcie nam w przyszłość lat! 

Wyście do grobów kla.dli się smutni -
że ziemię gnc;bi wci~ż wróg! 
Wyście nie znali wolneści lutni -
A dziś - ? - Pojrzyjcie na próg 
swej własnej chaty - w lny i czy.ty 
taki - j k żywot wasz wiekuisty 
co wam zgotował Bóg! 

Lecz są mogiły na krańcach rubieży 
któryin wichr jeno żałośnie pośwista -
Do których myślą nikt dziś niewybieży 
ba je przestrzeń daleka od was dzieli - mgHsta ... 
Myśl jednak nasza - niechaj dziś polata 
tam - gdzieś daleko - tam na krańce świata -
~dyż tam - pod ziemią - ktoś nam drogi leży ... 
Tam śnią w mogiłach - nasi bohate_rzy ! 



,. W ekspedycji naszej złożino zamiast przyozda­
biania i oświetlania gro•ów na. Dom św. Józefa pp. Adam 
i Janina R:iszczyńscy JOO mk, na inwalidów woj., wdowy i 
sieroty po poległrc~: pp. Muja Parzysz 1 OOO, B•erewa 200, 
G11mmer ,n soo; Zakowski 1000, F. D. 500, St. Mosówna 
100, K. Kluczyński 5000 mk., na ubo:ich mia&ta Janiszewski 
500 mk. 

"' Oddano w ekspedycji naizej maiejsi::e kwoty pie­
niężne, kt re znalezioao na Rynka i na ul. W elności, pro­
simy odebrać. 

* W biuri:o polkyjnem zgłoszono dziś jeduę gęś 
jaka- przybł~kanll oraz jedn~ 1>reszlrt jako znall'!zion\. 

"' Wlec mamifestacyj■y w sprawie Oórne10 Sl~ska, 
zapowiedziany na nil'!dzielę, odbył się wczuaj ,r połurlnie 
zaraz po koncercie na Rynku przed ratuszem. Przemawiali 
pp. poseł Dombek i Lewicki, członek N. P. R. Mówcy w 
1orących słowa-eh wykazy,nli krzywd~, jaką nam wyrządzono 
z powod1.1. z1madłej '1ecyzji ,:enewskiej, która pomimo zna­
c:nej prze-.Jagi gmin polskich na xwartJm terenie obj<;tym 
t. zw. linią Korfanteg , znaczną część tere terenu z czyste 
polską ludnością bez żadnych powodów odllaje p®d znie­
»awidzone przez te; ludność pinowanie niemieckie. Następ­
nie przeczytał p. pQseł Dombek rez•lucjc;, v, której zakłada 
sil'; protest przeciw takiemu rozstrzygnic;ciu, krzywdzącemu 
w najwyższym stop11iu żywotne interesy państwa i prawa 
narodu polskiego. Po uchwaleniu rezolucji, która odesłana 
będzie do centrali Komitetu Obrony Sląska pn.y 1'.adzie 
Narodowej w PoznaBiil zak1,ńczono wiec odśpiewaniem 

11R~ty". 
" Z Tow. Wojaków w Lesznie. Wczorajsze zebranie 

Tow. Wojaków cieszyło sil'; wielką liczbą uczestników. Po 
zagajeniu zebra0ia i załnt itmiu różRych spraw wewnc;irz­
ny,h ,..,ycł•sił p. poseł Dn11bek bardzo zajmujl\CY wykład 
o kolenizacji wojskow~j, któremu przysłuchiwali się obecni 
z wytężoną uwagi\, Po referacie zabrał ałos dh Fra11ciszek 
Bryze, stawiaj~c waiosek, aby Tow. Wojaków zajęło się w 
tym roku obcbedeni rocznicy pow5tnia listopad w-elo. 
Myśl ta znalazła posłuch u członków i wyilrano natycłt~ 

miast komisję, która się rączo zajmie odnośnemi pracami. I 
Do wszystkich tl.ttejszych towarzystw wysłane b~dą zapro­
szenia celem brania udziału w uroczystości. Bliższe szcze-
geły podamy niezadługo. • 

. "' Nło kijem go lecz - p łką ... W niedzielnym 
n•merze odwołujfl ~ Lisliaer Tageblatt 11 niesłuszne zarzuty 
czynione administracji maj. A•teniny i kof1czy taką mniej­
więcej uwagą: 11 Odwołalilłyśmy i bez Wffizwania do tego 
przez ~Oł•s Leszczy(1ski" ponieważ cieszymy się bardzo, 
jeśli o czcni.ś dobrem pisać możemy, co sic; 
niestety bardzo rzadko zdarza". Nie myślimy 
się unosić nad tym ił up i m d@cinkien'l II Liss. Tageblattu ", 
bo wie każdy, że w Niemczech znacznie gorzej się dzieje 
jak u nas, inaczej by niezadowoleni z naszych stosunków­
Niemcy już dawno sil'.' wynieśli do ich fater!andu. Ale 
strach przed marmelad~ i kiełbaskami z ludzkich ciał - o 
czf!m zresztą sam u Ta:;ebl. 11 niedawno temu donosił, wstn:y­
muje ich ed ,vyjazdu z teg~ 11okropnego11 kraju. Obecny 
redaktor uLiss. Tagebl. 11 z okazji zabawy straży ogniowej 
w Strzelnicy zaklinał redaktora naszego, by zaniechał pole­
miki z „Tageblattem", bo o ile jego pciprzednik p. Eiser­
mann był warjatem, on, p. Gartner, jest lojalnym(?) oby­
watelem P li l s k i i pragnie dla dobra państwa wspólnie 
z nami pracować nad naprawą wzajemnyd1 stosunków na­
rodawościowych. Jak to przyrzeczenie wygląda, widzimy 
z ciąiłych podłych napadów v Ta~eblattu 11 na wszystkc c@ 
polskie a w swej nikczemn ści prześciga nawet ebecna rli!­
dakcja swojtgo po11rzednika 11warjata11

• Wiemy dobrze, że 
jadowite artykuły w u Tagebl. 11 nie wych1;dzą z pad pióra 
·p. G., ale on jest za nie odpowiedzialny i - przypuszczamy 
przynajmniej - od nieio zależy, czy taki :..rtykuł przyjmie 
lilb odrzuci. W każdym razie ów docinek w sobiatnim nu­
merze pochodzi od niell:O a wybiczyć mu już chcemy, 2"dy 
zrozumiemy: że kto zbyt częste zagląda do szklanki i kie­
liszka nie może w kraju widzieć częściej coś dobrego, jeśli 
duszę jego djabeł opętał ... 

• Kin@ ,,Union". Jutro Wszystkich Swiętych daje 
przedstawienie od iodziny 4 ej bez kence1iu. Sroda, dzień 
zaduszny, dnia 2 listopada zamkniętt. 

* Kowalewo. W czwartek posprzeczało się dwóch 
kolonistów, tak dalece, że jeden z nich wyciągnął 
fuzję grożąc zastrzel1mie■, na to odpowiedział mu 
je:o przeciwnik, że ma strzelać, tenże bez namysłu 
wypalił z fuzji i zabił :o na miejscu. 

* Konaulat g-recki. Dla obazaru b. dzielniey .pru­
ikiej z stał dekretem królewskim za111ianowmny koa-
1ul1m honor•wym p. Dr. lita isław Gurzyl'lski. Biura 
konswlatu mieszczą się w Puznuiu przy ul. Onmwaldzkiij 
22 i są otwarł dla int1res1nt6w od go :a:iny 4-ej da 
5-ej o południu z wyjątkiem niidzieł i świ~t. 

* Miljoaówka. W sebetnem ei~r;nieniu miljoNówki 
wygrał nr. 2.510,428. 

ami~tajmy o ble 

eh w Towarzy3o 
T~w. Młodzieiy Męskiej w Lesznie. ZebraNie 

miesięczne odbędzie się we wtorek, dnia 1. listopada 
rle., o gedz. 6 po poł. na sali domu katslickiego. 
Ważne sprawy. O liczny udział prosi Zarząd. 

Tow. Młodzieży Żeńskiej. Zebranie odbędzie si<: 
jutrQ (Wszystkich Świętych) po nieszporach. Zarząd. 

Tow. Czerw. Krzyża a po iat leszczyóski. Mie­
si~czne • zebranie zarządu i mężów zaufania odbędzie 
si~ w środę 2. 11. rb. Q godz. 4,30 po poł. w „Ba-
zarze" w Lesznie. Zarząd. 

Bacznośćt Zebranie Tow. z:imn. ,,Sekół" odbędzie 
się ,r środl';, dnia 2. 11. ~ godz:. 8 wi~cz. w hotelu Bazar. 
Cztłcm ! Zarz~d. 

~~~~~~~~~~~g ~!! ~-~~;--~--g~--~-

Dnia 3;_ tm. epoł. o r•dz. 41/, zmarła w tgu, e1p11trz011a 
Sakrameataml św., po kr6tkiej letc1 c:iężkiej oharobii, moja 
najuk@chańsH tona, nasza ni1dy nio zapomniana matka, córka, 
siestra, Si11'11l~i•rka i cietka iJD. 

M6j interes zestał przcm.iesiony z; 111.Wolności 1 na 

ul. Jelenią 4 największa i znako­
mitsza kawiarnia w 

miejscu, pol&ca 
swoje dobrze 

ogrzewane 

r· i znajduje się 

obok drogerji Aleksandrja, róg Rynku. 
a: d-.. fflffll 

w JO rtkll iycia. O eztm QIJlOH' 

w ci~żkim smutku pe:;rąieni 

Stały zakup i sprzeda:l wszystkich 
gatunków skór, włosia, weł:Qy owczej, artykułów 
męskich, kapeluszy, mebli, pierzyn, rowerów, 
maszyn do szycia., tamże źródło dla. obuwia, jak 
i wszelkich innych towarów nowych i starych. - lokale -

t rf sł&w Dux a 
i ~'"«Hizi1u:: fLiseus~ich. M., GOLDBERG, uL Jelenia 4~ 

P'o~rzc» odb~dzie sii: w śroll~, dnia 2. 11. br., poi,oł. o g&dz. 4 
z dom1.l żałoby t1!. Łaziebna. 20. 

Założone 1178. : 

~•~•• ~o•~o••••••••••~ot•t~ 

be~ i ze skład.amf 
ma na sprzedai 

. ~ F. lł,g,ak(HllJ1 ~H:ttii!Oil 

Cukier ~li pszczOł .Plac Dr. ~ctziga 20. Tel. 310. 

nm róJ 1 funtów Skl~p 
a 125 mk. jest ~o 7. listept.da \rolonJalnv 
u r., ;\!.AKE.TI E do za!i.1ó- .ii • J 
wit~ia i z_apia.ccnia. Dla.czcio 811 sprzedaż. 
cttk1er me . nadszedł, patrz ul. Jel,:nia. 16 parter. 

Bartnik m. Silł. 

Zlelo111y plecRk z.gubile 
Ryne:k, ul. Kościelna, Szk•lna. 
lub Lesw~yńslcich .. 
Oddać za nagrod~ 

~1al futrzany dam1kt 
d.ługlłści li0 cm., $Zer. 35 cm., 

lam1a wiuara naftowa 
KraU5{.I, ul. Leszcnńskich 33. i O licbts.nami n». sprzedtJ.ż. 

; 1 De ebejrz:enia •• 12-2 popoł. ~rZJ mtr[l la~n Ad,,: w ,k,p,~ycji .rno:u:, 

dni~~i;_e~~~ho ~U:dz~lOC~~!~ . }. f r nd~l 
JJa sprzedaż ~ tiUU • 

ŚwięcJchowa, wózek dziecięcy, 2 wałki 
ulica Krzycka 11. p!i!,)ły,htmpąg aowąi2fury 

mierzwy 
:;r, l~b E!lminnę na słomę. 

. ulica Młyńska 23. 

rnman ',pn ule, [Ykli-Wózik 
meny W ,cm1[ dl, om [bry- dziecięcy 

l~nt ffiV ri'otn w'irJn'[n jnk nowy na spm:daż. 
,UM J L 'i l'.i, li I, l'.i ul. Poniatowskiego 3. 

(korony) i wialanki 
nz. nmówionio p Q 1 • & 

Dor ~nitt 10 R.Dobrmkieua 
LESZNO, ul. Osiecka 66. 

Kożuszki 
(serdaki) 

mam do oddania w 4 ga­
tunkach hurtownie i detalicznie. 

Lipowa 19 li. 
do iOdziny 4-tej. 

am ·eHcz1 przed p1dwyż1 
HOfHltr.zyć sit; W 

jest tanio 
Odzie? ws aże e sp. 

2 i'IOW6! 

p 
na sprzedaż. 

ul. OłQgowska 

Kilka 

W środę dnia 2. 11. 1921 r. przed poł. o godz. 10 sprze: 
poszukuje celem kupna d.:nvać będę w Rynku 25, w podwórzu w drodze obrowolneJ 

Teodor Lłnke9 licytacji na.iwięcej dającemu za gotówką: 
ulica Dworcowi 20. Nowe biurko dyplom., re11ozytorjum z oszklonemi posuwa­

j~cemi się drzwiami i stół ,kład!iwy, szafy do rzeczy, łóżka 
Kupi~ w dgbrym 1tanie z materacami i bez, 2 \'ł'ielkie lustra, stoły, komotiy, umy-

czarne nbran1·e walki, maszyny do prania i wyżdżymania, piece d~ ogrze-
u wania, prasowania i pieczenia, kosiarki do trawy, fuzje tło 

Snrdntowe polowania, męskie i damskie rowery, maszynę krawiecką jak 
u nową, czołenko okrągłe i maszynę kraw. z czołenkiem po-

na średnią osobę. dłuźnem, kilka zwykłych maszyn do szycia, emalj. wa~oę 

Dwuch braci urzęd. paist. lat is 
kilond. ~ 27_ brunet, inteli!!, sym­
patyczni miłego charakteru, pra­
gn~ dla braku znajomości pań na 
tej niezwykłej drodze zapoznać 
się z paniami od lat 18 - 26 

celem ożenku. 
Panie z dobree-o domu miłe, 

wesołe i zgrabne także intelig. 
włościanki mile widzia»e, które 
tyczą. sobie dobrych towarzyszy 
życia, raczą z calem zaufaniem 
nadesłać swe oferty, możliwie z 
fotografją, którą. się natychmiast 
zwraca, do eksp. ,,Głosu" pod. 
lit. I. uBI. 26 11

, II. uBr. 2711• Rzecz 
traktuje się honorowo, anonimy 
do kosza. 

KAWALER lat 26, posia„ 
dający 600 OOO mk. gotówki­
posz1i1kuje na tej drodzi 

ż y. 
fl'auny h1b młode wdowy, 

posiadające cośkolwiek majl\tku, 
zechcą i.we oferty z dCitączeniem 
fetografji, którą się zwraca, 
nade5łać d eksp. łGlllU pod 
it. ,,A. B. 11• 

Młody urzędnik na stałej 
posadzie zamierza zapoznać 
się z panną lub młodą wdówk1t 
celem późniejszego 

żen li Zgł. dQ eksp. Głosu pod kąpiel., wielką matę kokosową, 2 słomianki kokosowe,. wiele 
nr. K. K. 100. garderoby: kożuchy do podróży, jupy kożuchowe, zimowe Oforty z fotografją pod „A. 

paletoty, ulstry, szare ubranie surdutowe wielk._ 48, szary A." do eksp. ,,Ołosua. 
PGszukuje sic; dzierżawy damski kostjum wielk. 42 prawie jak nowy, 1!ową Jedw. białą nowngo mł11n!l p:u.1wnnn bluskę wielk. 42, mi;s'<i gumowy płaszcz, WÓJ\lkowe płaszcze, WDOWIEC lat .(4, posia-

H r, J U UIY 5'yU litewki i spodńie, buty, filsowe buty, męskie lakierki, parę dający 300 ooo mk. gotówki, 

lllh ui•o~~rni•. brunatnych trzewików, kalosze, zieloną, wyszywaną, pluszową poszukuje na tej drodze 
IIN r.nu dekę na stół jak nowa, aksamitne portjery z lambrekwinami, to· oonrzy· k"'I 

Z•łoszenia do eksp. Głosu pająk z prysmami do oświetl. ~azow., i 1 do ośw. elektr., 
6 wielki kufer do podróży, 8 tomy „ Platcns Heilmethode" 

,od nr. ,,liOSO". 2 tomy „Brnckhaus Konvers.-Lexikon 11
1 skrzypce, cytry 4n~.,lłfl, 

17 e lornetki i wiele innych rzeczy. &J\ g 

I Leszno, dnia 31. 10. 1921 r. Panny lub wdowy, najchęt-
PRUS ZAK, poi. UZD. aukG. i zaprz. taksator. niej wżeniłby się w piekarnię 

e lub skład kolonjalny. 
Biuro, ulica Dworcowa 48, I. Zgłoszenia do eksp. Głosu 

z całem utrzym. zaraz do wy- Poszukuję pod lit. ,,A, 1000". 

naj,ciL ;n;iu;,~;;,;'j I llkn. dzle z ne _ M~ 15 _ letnie Poszukuj~ posad! jako 

uaua tańuym. do ·P kowu ID t kl. . }t. t,o,ze~ia ul! 

Zgłoszenia do rski, dawn. A. Pick, Średnia 19 U p. Kamelskich 
pod lit. ,,S,". fabryka tabaki. I. piętro. 




